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S A n r n  l w g w s k a
wychodzi każdego powszedniego dira popołudniu

Ceny pranum aratyi
W* Lwowie bez dirę- 

o e a ia  do domu . miea. zł. 2 -—, kwart 6 '—
doztawą do domn . mlea. ii. 2*40, kw art 7*—

Ma prowincji z prze- 
ayłką pocztową . . mlea. zł. 2 40. kw art 7' —

Ca granicą . . . .  mlea. zł. 5 ‘—, kwart. 15‘—

Numer telefonn 
REDAKCI1 I 

ADMINISTRACJI 
221 -17 . 

Konto PKO Lwów 
M  504.044

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LWÓW , UL. ZIMOROWICZA 15 I. p.

Llaty nalety frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10 9r.

Cany ogłoszą?):
Za 1 wiersz milimetr. (6»/, cm. szer.) w zwykłych 0 | ioazo- 
kiiacLi g r. St, w nadesłanem i w nekrologach gr. aa 
w kronice, repertuar, dział gospodarczy, pask: w tekSeia 
g r. TO, pod nagłówkiem na pierwszej stronie z ł .  1‘—. Za 
łdno słowo w drobnych ogłoszeniach gr. II , kopna 

i sp.zedał słowo g r. 11, matrymonialne korespondenci*, 
prywatne słowo gr. 18, d la poszukujących pracy gr. a. 
Z zastrzeleniem miejsc t l  p rc. Zagranicr. o H  pre drolej

HUCULSZCZYZNA
W  latach ostatnich zwróciły czyn* 

niki oficjalne a lakże i opinia publice 
na wiele uwagi na niewielki zakątek 
Wschodniej Małopolski, zwany Hus 
culszczyzną. Nie mamy zamiaru w 
tern mi|ejscu przedstawiać roli i zna* 
czenia Huculszczyzny — bo te rzeczy 
były dość obszernie omawiane i pod* 
noszone — a chodzi nam dzisiaj o 
przedstawienie działalności „Towar zy* 
stwa Przyjaciół Huculszczyzny**, któ* 
re w tej sprawie odgrywa pierwszo* 
rzędną rolę.

Rozwija się ono dobrze i owocnie. 
Postawiło sobie za cel: współdziałanie 
w planowym rozwoju Huculszczyzny 
pod względem ogólno*kulturalnvm i 
ekonomicznym, ochronę specjalnych 
wartości Huculszczyzny, składających 
się na jej regjonalną odrębność a sta* 
nowiących cenny składnik w sumie 
bogactw naturalnych i duchowych 
naszego Państwa, dalej pracę nad ra* 
cjonalnem wykorzystaniem ldimatycz* 
nych wartości tej połaci kraju dla ce* 
lów higjeny społecznej oraz opiekę i 
pracę nad planowym rozwojem na 
Huculszczyźnie 1 ruchu turystycznego, 
letniskowego i uzdrowiskowego.

Towarzystwo obejmuje Swym zasię* 
giem całą Rzeczpospolitą. Zarząd 
*{łówn> m ieści się  w  W arszaw ie , a 
w większych miastach znajdują się 
oddziały. W  Stanisławowie pracuje 
ekspozytura Zarządu głównego, która 
jest czynnikiem wykonawczym, a ma* 
jąc bezpośrednią styczność z terenem 
Huculszczyzny dostarcza władzom 
naczelnym Towarzystwa najbardziej 
realnej oceny potrzieb i sposobów ich 
zaspokojenia.

Oddział lwowski T. P. H. powstał 
w1 styczniu 1934.

Prace nad Huculszczyzną miały na 
terenie Lwowa już oddawna swych 
wybitnych przedstawicieli tak na polu 
naukowem, lak i społecznem. Obecnie 
Lwów jest siedzibą sił naukowych i 
specjalistów spełnia rolę naukowego 
rzecznika w działalności Towarzy* 
stwa.

Praca lwowskiego Oddziału podzie* 
łona jest na poszczególne sekcje. Już 
od początku swej działalności poświę* 
cono wi.ele uwagi problemom gospo* 
darczym Huculszczyzny. W  ub. roku 
zainicjowano doświadczenia nad opła* 
calnością nawozów sztucznych na po* 
łoninach i łąkach huculskich, których 
przestrzeń obejmuje około sto tysię* 
cy hektarów. Stan wymienionych 
pastwisk i łąk jest dotąd całkowicie 
pierwotny. Została też poruszona 
przez sekcję gospodarczą sprawa 
wzmożenia eksploatacji terenów Ieś* 

nych, które są jednym z najgłówniej* 
szych źródeł . zarobkowania miejsco* 
wych mieszkańców. Została też poru* 
szona przez tą sekcję sprawa zbytu 
mięsa baraniego dla potrzeb wojska. 
Wreszcie ze względu na obfitość w la* 
sach huculskicjh grzybów i jagód, któ* 
rych! jakość jest wyjątkowo wysoka, 
zostały poczynione starania w kierun 
ku zbadania możliwości ich racional* 
n ego , przetwórstwa.

Sekcja ochrony swojszczyzny ukoń 
czyła .zbieranie materjałów do tańców 
huculskich. Zebrano pozatem wiele 
materjału i  wszystkich działów kul* 
tury ludowej tak materjalnej jak i spo 
łecznej I duchowej. Nadto sto kilka* 
dziesiąt fotoerafij i rysunków.

Sekcja propagandy starała się nie 
pominąć żadnej sposobności, aby za* 
gadnienia Huculszczyzny były stale 
poruszane 3 propagowane. Wysunęła 
też ona projekt budowy większej ilo*

Straszna katastrofa lotnicza.
14 o s ó b  z a b i t y c h .

Londyn, 25 XI. (PAT) Z Panamy 
donoszą o strasznej" katastrofie samo­
lotowej, która wydarzyła się dziś o 
godz. 5*tej rano. Na lotnisku, poło* 
żonem niedaleko Panamy, samolot, 
w którym znajdowała się argentyńska 
grupa operowa ze słynnym argentyń* 
skim tenorem i aktorem filmowym 
Gardelem na czele, zderzył się z in* 
nym samolotem, który lądował w 
chwili, gdy samolot z trupą op< rową 
wystartował w kierunku Kolumbji. 
Skutki zderzenia były straszne. 17=cie

osób, w tej hczLie również i słynny 
tenor Gardeł, poniosło śmierć na 
miejscu.

ŚMIERĆ W  PŁOMIENIACH.
Panama, 25 VI. (PAT) Ofiarą kata* 

strofy lotniczej na lotnisku Modellin 
padło jak się okazało 14 usób, w tej 
liczbie słynny lotnik kolumbijski Er* 
nesto Samper, zwany Lindberghiem 
kolumbijskim. Pobił on nawet jeden 

■z rekordów Lindbergha. Oba samo* 
loty spadły w płomieniach na ziemię.

Nowy gabinet w Jugosławii.
Berlin, 25 VI (PAT) Niemieckie 

Biuro Informacyjne donosi z Biało* 
grodu, iż ogłoszono urzędową listę 
nowego gabinetu, którego skład jest 
następujący: premjer i minister spraw 
zagr. Stojadinowicz, min. wojny gen. 
Żiwkowicz, min. spraw wen. Koro* 
szec, min. komunikacji Spaho, min. 
robót publ. Poticz, min. finansów I e> 
tica, min. opieki, społ. Preka, min., 
sprawiedliwości Auer.

Kola polityczne komentują układ 
sił w łonie nowego gabinetu, do któ* 
rego weszło kilku wybitnych człon* 
ków stronnictwa radykałów, jako za* 
powiedź odbudowy b. partji radyka* 
łów, rozwiązanej wraz z innemi stron* 
nictwanr w r. 1929.

Tutejsze koła polityczne uważają 
obecny gabinet za przejściowy, który 
w ciągu kilku miesięcy przygotować 
ma nowe wybory na innych zasadach.

Manifestacja polska 
na Śląsku opolskim.

Katowice, 25 VI. (PAT) „Polska 
Zachodnia*1 donosi: ^Vczoraj w Byto* 
miu odbył się jubileuszowy zjazd poi* 
skich kół śpiewaczych ze Śląska opol* 
skiego. Uroczystości związane ze z ja* 
zdem wypadły niezwykle imponująco. 
Po nabożeństwie przeszedł ulicami 
miasta pochód uczestników zjazdu ze 
sztandarami i orkiestrami. Pochód 
ten pierwszy od wielu lat, był wspa* 
niałą manifestacją zorganizowanej w 
związikf śpiewacze żywotnej masy poi* 
skiej na Śląsku opolskim. Popołudniu 
uczestnicy zjazdu zebrali się na aka* 
demję w strzelnicy, gdzie przemawiali 
kierownicy organizacyf polskich. Po 
akademjii odbył się popis chórów.

Szczegóły programu zbrojeń morskich Rzeszy.
Londyn, 25 VI. (PAT) Z wiadomo* 

ści, jakie przemknęły obecnie, po 
tymczasowem zakończeniu rokowań 
morskich angielsko*niemieckich zdaje 
się wynikać, że druga faza rokowań, 
obejmująca szczegóły programu bu* 
dowy zbrojeń morskich Rz|eszy, nie 
przeszła tak pomyślnie, jak faza pierw 
sza, w której chodziło u ustalenie sto* 
sunku sił pomiędzy obu flotami. De* 
legacja niemiecka zgodziła się wpraw* 
dzie w zasadzie na 74etm okres wy* 
konania programu budowy, sak rów* 
nież na ustalenie tonażu oraz kalibru 
dział w rozmaitych kategorjach, wy* 
sunęła jednak zastrzeżenie, że zgoda 
ta musi znaleźć potwierdzenie ze stro 
ny Hitlera, co równoznaczne jest w 
obecnych warunkach za ratyfikację. 
Również etapy w ciągu 7 lat nie zo* 
stały ostatecznie ustalone. Co się ty*

Likwidacja „świąt bankowych" 
w Gdańsku.

Gdańsk, 25 VI. (PAT) Senat gdań* 
ski zarządził dalsze złagodzenie świąt 
bankowych, wprowadzonych w pierw 
szych dniach czerwca br. Banki i kasy 
oszczędności mają być od jutra o* 
twarte w normalnej porze. Z dniem 
dzisiejszym upływa moratorjum, dla 
weksli i czeków. Ostateczna likwida* 
eja świąt bankowych nastąpić ma W 
dniach najbliższych.

czy zgody Niemiec na nieużywanie 
Również etapy budowy w ciągu 7 lat 
nie zostały ostatecznie ustalone. Co 
się tyczy zgody Niemiec na nieuży* 
wanie łodzi podwodnych przeciwko 
statkom handlowym, to zgoda ta wy* 
rażona została (warunkowo, tj. o ile w 
toku przyszłej konferencji morskiej 
wszystkie mocarstwa przyjmą tego 
rodzaju zobowiązanie. Strona niemiec 
ka zastrzega sobie powzięcie szeregu 
d ec y zy j w  szeregu spraw.

IW0NICZ-ZDR0J
leczy i zapobiega sklerozie.

Charakterystyczny apel.
Berlin, 25 VI. (PAT) Minister spr. 

wewn. Rzeszy wystąpił do ludności 
z odezwą, ponawiającą zakaz rzucan.a 
do samochodów kwiatów w czasie 
przejazdu kanclerza oraz przedstawi* 
cieli rządu Rzeszy. W odezwie pod* 
kreślą się, że tego rodzaju objawy en* 
tuzjazmu kryją w sobie niebezpieczeń 
stwo. Przekroczenie zakazu ścigane 
będzie surowemi karami.

Glasgow pod wodą.
Londyn, 25 VI. (PAT) Nad Szko­

cją, a zwłaszcza nad Glasgowem na* 
stąpiło oberwanie chmury, wskutek 
czego w Glasgowie cała dzielnica 
przez kilka godzin stała pod wodą. 
Na niektórych ulicach woda sięgała 
jednego metra. W  szereg domówi ude* 
rzyły pioruny.

Rozmowy Edena z Mussoiinlm.
Rzym, 25 VI. (PAT) Agencja Ste* 

fani donosi: Premjer Mussolini przy* 
jął wczoraj w pałacu weneckim min. 
Edena. Rozmowa, utrzymana w ser* 
decznym tonie, trwała około 2 godzi* 
ny. 'W czasie rozmowy omawiano 
sprawę paktu morskiego anglo*nie* 
in.eckiego, projekt paktu lotniczego, 
oraz inne zagadnienia, uwzględnione 
w deklaracji angielsko*francuskiej z 
dnia 3 lutego br.

Rzym, 25 VI. (PAT) Z komunikatu 
urzędowego, ogłoszonego po pierw* 
sziej rozmowie Edena z Mussolinim w 
pałacu weneckim wynika, że przed* 
miotem narad angielsko*włoskiich by* 
la nie tylko sprawa układu londyń* 
skiego i paktu lotniczego, ale rów* 
nież mne zagadnienia, poruszone w 
komunikacie londyńskim z dnia 3 lu*

ści małych domków wypoczynko* 
wych na Huculszczyźnie. Sekcja tu* 
rystyczna zorganizowała wspólnie z 
Polskiem Towarzystwem Tatr zań-
skiem znaczną ilość wycieczek na te* 
ren Huculszczyzny. Koła harcerskie 
T. P. H. skierowało na ten teren sze* 
reg obozów. Koło legjonowe brało 
ywy udział w przygotowaniu wysta* 

wy „Legjony a Huculszczyzna“, w or* 
ganizowaniu „Święta Huculszczyzny** 
i „Marszu szlakiem II*ej Brygady**.

Wzbudzony od kilku lat żywy 
ruch na terenie Huculszczyzny siłą 
rzeczy uwzględnia w dużym stopniu

również badania naukowe tego od* 
cinka polskich Karpat. Już dziś może* 
my zarejestrować pokaźny zespół ba* 
daczy, interesujących się Huculszczy* 
zną. Na pienwszy plan wysunęły się 
badania przyrodnicze i etnograficzne. 
Studja gospodarcze są w początkach. 
Odłogiem leży niestety historja Hu* 
culszczyany podobnie jak i studja nad 
gospodarczą przeszłością Hucułów.

Okres wakacyj da licznym sympa* 
tykom Huculszczyzny sposobność 
bezpośredniego zetknięcia się z tym 
pięknym I pod każdym względem cie* 
kawym zakątkiem Polski. Gd.

tego br., jak np. kwestja paktu dunaj* 
skiego w sprawie Austrji, oraz zagad* 
nienie zorganizowania bezpieczeństwa 
zbiorowego w Europie. O przebiegu 
tej rozmowy przeniknęły do tutej* 
szych kół prasowych bardzo skąpe 
wiadomości. Wiadomo tylko, że m;n. 
Ederi wyłożył Mussoliniemu wszyst* 
kie argumenty, które skłoniły rząd 
brytyjski do zawarcia układu z Rze* 
szą, oraz przedstawił angielski punkt 
widzenia’ na sprawę paktu lotniczego. 
Koła włoskile informują ponadto, że 
dotychczas nie poruszono w rozmo* 
swiach sprawy Abisynji. Sprawa ta, 
wedle powszechnie parującej opinji, 
omawiana będzie dziś przedpolu* 
dniom w rozmowach,, jakie przepro* 
Wadzi min. Eden w pałacu Chigi.

Rzym, 25 VI.' (PAT) Pd przedpoli*, 
dniowej rozmowie min. Edena z Mus* 
solinim iw pałacu weneckim, Mussoli* 
ni podejmował m;n. Edena śniada* 
niem w hotelu Exćelsior. Po śniada* 
niu Mussolini i Eden odbyli rozmowę, 
poczem min. Eden powrócił do gma* 
qhu ambasady, skąd nawiązał kontakt 
z Londynem,

Druga urzędowa rozmowa Mussoli* 
i iego z Edenem w pałacu weneckim, 
która miała się odbyć przedpolu* 
dniem, została odłożona do dziś. 
Spotkanie to nastąpić ma o godz. 17. 
Przedpołudniem natomiast Eden kon<* 
ferować ma z wyższymi urzędnikami 
włoskiego ministerstwa spraw zagr.
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Wiadomości bieżące.
WtoreK
Wilhelma op.

Jutro i Jan a  i Pawła 
Wschód słońca 3'15 
Zachód * 20'1

TEATR WIELKI.
W torek godz. 19.30 „Szkoła podatni* 

ków“.
Środa godz. 19.30 ,,Szkoła podatników".

TEATR ROZM AITOŚCI.
Dziś nieczynny.

KINOTEATRY.
APOLLO: „Firasąuita".
A TLA N TIC : „Harmonja".
CA SIN O : „Jestem zbiegiem." Paweł Mu* 

ni.
CHIM ERA: „Wszyscy ludzie są wroga* 

mi".
- COLOSSEUM : „Koci pazur" z H arry
Lloydem i rewja „Rozkoszne dzieciaki". 

KOPERNIK: ,,Syn marnotrawny". 
M ARYSIEŃKA: „Powrót Frankcn»teina‘ 

oraz „Syn marnotrawny".
M U ZA : „I cóż dalej szary człowieku". 
PAŁACE: „Nieuchwytny człowiek" —

"(Człowiek bez twarzy).
.PAN: , Nie chcę wiedzieć kim jesteś'1. 
PAX : „Golgota".
RA J: „ABC miłości" z Dymszą i Kru* 

kowskim.
STYLOWY: „Pani i szofer" oraz rewja. 
SW IT: „Kawalkada".
U C IEC H A : „Ostatni ataman Antenkow' 

oraz rewja.

— Teatr Wielki. Dziś o godz. 19.30 
„Szkoła podatników" komedja Rerra i 
Vemeuila. Reżyserja Bronisława Dąbrów* 
skiego.

— Teatr Rozmaitości nieczynny.

KOMUNIKATY.
— ,.Słońce zwrotników w polskiej lite* 

raturze". Staraniem Koła Polonistów UJK. 
odbędzie się dziś, we wtorek o godz. 19 
w  sali Nr. 17 Uniwersytetu (wejście od u* 
licy Marszałkowskiej) wieczór dyskusyjny. 
Znany podróżnik i literat Bohdan Pawio* 
wicz wygłosi odczyt pt. „Słońce zwrotni* 
kaw  w polskiej literaturze", w którym bę* 
dzie się starał przeprowadzić tezę, że w 
powieści egzotycznej, czy książce podróż* 
niczej rzeczą zasadniczą jest nie prawda 
rzeczywista, lecz prawtda artystyczma dzie* 
ła. Bo odczycie dyskusja. W stęp wolny.

KRONIKA MIEJSKA.
Z inicjatywy Lw. Izby Roln. roi*

n ic tw o  .M a ło p o ls k i  W sc h o d n ie j wy*.
siąpi na Targach Wschodnich jako 
oddzielnie zorganizowana grupa wy* 
stawców. Dotychczasowe prac,e przy* 
gotowawcze pozwalają przypuszczać, 
że iw obrębie grupy rolniczej utworzo* 
ne zostaną następujące działy: produ* 
centów jęczmienia browarnianego, 
producentów ryb, pszczelarstwo, jed* 
wabnictwo, leśnictwo i dział drobio® 
wy. Organizacja dalszych działów gru 
py rolniczej posuiwa się szybko na* 
przód. Dział rolniczy na Targach 
Wschodnich będzie pierwszym zbio* 
rowym występem rolnictwa w tej im* 
prezie. Należy się spodziewać, że po* 
może to do zbliżenia pomiędzy pro* 
ducentem a odbiorcą i przyczyni się 
do usprawnienia organizacji kupna i 
sprzedaży w poszczególnych gałęziach 
rolnictwa i hodowli.

Więcej opieki nad dziećmi podczas 
wakacyj! Rozpoczęły się wakacje i 
młodzież spędza je, używając kąpieli 
■i innych zabaw na świeżem powie* 
trzu. Wymaga to wzmożonej opieki 
ze strony rodziców i opiekunów. 
Brak tej opieki powoduje nieraz tra* 
giczne (wypadki. Oto jak donoszą 
nam w Słobódce pod Tarnopolem u* 
tonęła podczas kąpieli Marja Dorna* 
radzka, licząca lat 10. Ojciec jej zawia 
domiony o wypadku pospieszył córce 
z pomocą, lecz było już zapóźno i 
z wody wydobył tylko zwłoki.

Dramat rodzinny. Wczoraj popo* 
łudniu na terenie „Własnej Strzechy" 
wydarzyła się krwawa zbrodnia. Jan 
Motyka, lat 30, wiertacz z Borysławia, 
w trakcie sprzeczki ze swoją żoną, wy 
dobył nóż i zadał jej kilka ciosów w 
głowę, serce i w rękę. Rozpaczliwy 
krzyk mordowanej kobiety usłyszał 
przechodzący obok p. Łopuszański, 
który dogonił uciekającego zbrodnia* 
rza i przetrzymał go. Z chwilą przy* 
bycia Pogotowia Ratunkowego, Mo* 
tykowa już nie żyła. Dochodzenia 
wstępne ustaliły, iż pożycie małżeń* 
skie Motyków było bardzo złe. Mo* 
tyka bił żonę, a nawet raz omal jej 
nie zabił, wobec tego Motykowa 
wszczęła kroki separacyjne, wyjechała 
z Borysławia i zamieszkała we Lwo* 
wie u swej siostry przy ul. Kadeckiej 
1. 6. Motykowie mają dwoje dzieci.

Imponująca składka na pomnik i kopiec
Marszałka Piłsudskiego.

Z inicjatywy p. prezesa Sądu Ape* 
lacyjnego dr. Zielińskiego i prokura* 
rora apelacyjnego dr. Dębickiego, sę* 
dziowie, prokuratorzy, aplikanci, u* 
rzędnicy, komornicy i niżsi funkcjo* 
narjusze sądowi ,i prokuratorscy lwów 
skiego Okręgu Apelacyjnego złożyli 
na cel budowy pomnika I*go Marszał 
ka Polski Józefa Piłsudskiego we Lwo 
wie i kopca Jego imienia w Krakowie, 
kwotę 6.954 zł. 50 gr. W  dniu dzisiej* 
szym przekazano Komitetowi Budo*

wy Pomnika we Lwowie 75 prc. ze* 
branej sumy, czyli 5.215 zł. 87 gr., zaś 
Komitetowi Budowy Kopca w Kra* 
kowie 25 prc. zebranej sumy, czyli 
1.738 zł. 63 gr.

2,200.000 ZŁ. N A  POMNIK MAR* 
SZALKA.

Warszawa, 25 VI. (PAT) Do dnia 
19 bm. na budowę pomnika Marszał* 
ka Piłsudskiego w Warszawie złożo* 
no ogółem zgórą 2,200.000 zł.

Dar Narodowy 3-go Maja.
Dnia 12 bm. odbyła się posiedzenie Ko* 

miitetu finansowego Obohodu Święta Pań* 
stwowego 3*gio Maja pod przewodnictwem 
p. Alfreda Błahy dyrektora Banku Pol* 
skiego przy licznym udziale członków.

Przedłożone przez Zarząd Główny TSL. 
wyniki zbiórki 3*cio majowej i zamknięcie 
kasowe tejże zbiórki po dzień 31 maja br. 
przyjęto jednomyślnie do wiadomości. 
Zbiórka przyniosła po dzień 31 maja
45.988.30 zł., a w obligacjach 6 % Pożyczki 
Narodowej zł. 450.

W yniki zbiórki tegorocznej ze względu

I na warunki w jakich się odbywała — są 
I znacznie gorsze, niż w lataah poprzednich. 
I A  potrzeby TSL. wcale nie maleją — bu* 

duje się nowe dom y ludowe, organizuje 
się około 2 0 0  półkolonji dla dzieci wiej* 
skich, rośnie głód książki na wsi. To też 
Zarząd Główny TSL., przypominając swo* 
je wielkie potrzeby całemu społeczeństwu 

v— a przcdewszystkiem tym, którzy jeszcze 
nie zwrócili list składkowych — a mają 
możność dalszej żbiórki — gorąco prosi 
o dalsze ofiary bądź w gotówce, bądź w 
obligacjach Pożyczki Narodowej.

Zjazd Polskiego Towarzystwa Tatrzańskiego
w Stanisławowie.

W  Stanisławowie odbył się wielki zjazd 
delegatów Polskiego Towarzystwa Tatrzań* 
skiego z całej Polski. Przybyli również
przedstawiciele pokrewnych organizacyj 
krajoznawczych i  turystycznych.

P. W ojewoda stanisławowski wygłosił
podczas otwarcia zjazdu PTT. przemówię* 
nie w którem powiedział m. &».:

Jako gospodarz z ramienia Państwa naj* 
piękniejszych obszarów górskich, jestem z 
tego tytułu naturalnym waszym sprzymiie* 
rzeńoem. Przed niedawnym czasem, kiedy 
w  odhudowanetn Państwie istniała kwestja 
unifikacji dzielnic, spełnialiście panowie
bezwąłpienia cząstkę tego zagadnienia, ula* 
twiając społeczeństwu bezpośrednie wzaje* 
mne poznanie się. Wyście byli pionierami 
ruchu ludności z innych dzielnic Państwa 
do naszej dzielnicy — byliście przeto rze* 
cznikami wzajemnego poznania się.

Dzisiaj, kiedy stoi przed nami inne za* 
gadniende, będące dalszym etapem unifika* 
cji Państwa, tj. scemenitowanie w jedną 
bryłę państwową wszystkich obywateli w 
zrozumieniu narodowlościowem — bądźcie 
panowie na tym  terenie znowu rzecznika* 
mi: współżycia, współpracy i pojednania
dla wspólnego dobra pod sztandarem Naj* 
jaśniejszej Rzeczypospolitej.

O brady zjazdu PTT. trwały przez cały 
dzień. Plrzed południem zostały przerwane 
w czasie nabożeństwa żałobnego za śp. 
Marszałka Fiłsudkiiego, jako w ostatnim 
dniu żałoby narodowej. Członkowie zja* 
zdu wzięli udział gremialny w tem nabo­
żeństwie, na które przybył p. wojewoda 
Jagodziński w otoczeniu szefów wszyst* 
kich władz i korpus oficerski.

 e ------

NOW Y KOMISARJAT P. P. 
WE LWOWIE.

Zarządzeniem Wojewody lwowskie 
go został na terenie m. Lwowa kreo* 
wany Komisarjat X. Policji Państw., 
obejmujący część rejonu dotychczaso* 
wego Komisarjatu V. (śródmieście). 
Nowy komisarjat mieści się narazie w 
lokalnościach Komisarjatu V., a w naj 
bliższych dniach zostanie przeniesio* 
ny do własnego lokalu w kamienicy 
B*ci Lewickich, pl. Marjacki 1. 10.

Pożar miasteczka na Wołyniu.
Łuck, 25 VI. (PAT) W  Czarto* 

rysku pow. Łuck wybuchł olbrzymi 
pożar, którego pastwą padło całe mia* 
steczko. Wskutek długotrwałej suszy 
i braku dostatecznej ilości taboru stra 
żackiego pożar rozszerzał Się gwał* 
townie i strawił 117 domów mieszkał* 
nych i ponad 100 budynków gospo* 
darczych. Wedle prowizoryc|zny4h 
obliczeń straty wynoszą przeszło 
150.000 zł. Władze wszczęły akcję ce* 
lem przyjścia z pomocą rodzinom po* 
gorzelców.

Córka niedawno wyjechała na kolo* 
nję wakacyjną. Wczoraj popołudniu 
Motyka przyjechał do Lwowa i spot* 
kawszy się z żoną namawiał ją do po* 
wrotu. W  czasie kłótni rozegrał się 
krwawy dramat.

Tragiczny wypadek na dworcu. 
Wczoraj wieczorem na dworcu towa* 
rowym we Lwowie straż kolejowa po 
strzebla Michała Horwicza, lat 24, z 
Siemianówki, który jadąc do Lwowa 
bez biletu, zeskoczył z dachu wagonu, 
aby uniknąć kontroli biletowej na 
dworcu głównym. Strażnicy sądząc, 
że jest to złodziej kolejowy, oddali do 
niego kilka strzałów. Ciężko rannego 
Horwicza odwieziono do szpitala.

Aresztowanie komunistów. Grupa 
komunistów, usiłowała wczoraj urzą* 

dzić pod pomnikiem Gołuchowskiego 
w parku Kościuszki masówkę. Policja 
rozpędziła demonstrantów i areszto* 
wała 16 osób.

Rak parafinowy w Polsce!
Groźna choroba zawodowa.

W śród robotników  przemysłu naftowego 
rozpowszechnione są zawodowe choroby 
skóry, które powstają pod wpływem draż* 
niącego działania ropy naftowej i jej pro* 
duktów  na skórę. Najgroźniejszą z tyah 
chorób jest rak skóry. Pojawia się on w 
tych tyliko okręgach przemysłu naftowego, 
w  których ropa naftowa zawiera parafinę, 
lub asfalt. Takim jest np. nasz przemysł 
naftowy w Małopolsce. Od najdawniej* 
szych czasów stwierdzono w Zagłębiu Bo* 
rysławskiem tzw. raka parafinowego. Wy* 
stępował on przeważnie w destylarniach 
ropy  naftowej, a zwłaszcza w tzw. parafi* 
niarniach. Ostatnio li-cżba wypadków raka 
parafinowego nieco się zmniejszyła wsku* 
tek częściowej mechanizacji pracy przy 
przerabianiu ropy naftowej, jednakże ist* 
nieje on do dzisiejszego dnia wskutek 
braku należytej akcji zapobiegawczej.

Rak parafinowy, tak jak każdy inny rak, 
jest niezmiernie ciężkiem schorzeniem. Je* 
śli nie zostanie na czas rozpoznany i le< 
czony, prowadzi do śmierci. Atakuje on, 
co ciekawe, nie wszystkich robotników, 
lecz tylko nielicznych, specjalnie wrażli* 
wych. Rozwija się dość wolno, pod wpły* 
wem długotrwałego drażnienia skóry para* 
finą. Podobny rak powstaje przy drażnię* 
niu skóry dziegciem, sadzą, oraz asfaltem, 
u robotników zatrudnionych w odpowie* 
dnich działach produkcji.

Poza rakiem skóry występuje w prze* 
myśle naftowym dużo innych zawodowyah 
chorób skóry. Są one ciężkie i uporczywe. 
Pozbawiają wielu ludzi zdrowia i chleba. 
W alka z niemi jest koniecznością.

Najważniejszym postulatem ochrony 
zdrowia w przemyśle naftowym jest wpro* 
wadzenie stałej opieki lekarskiej nad robo* 
tnikami i warsztatami pracy. Wszystkie de* 
stylam ie ropy naftowej powinny posiadać 
własnych lekarzy fabrycznych, których za* 
daniem byłaby stała kontrola nad zdro* 
wiem załogi i przeprowadzanie odpowie* 
dniego doboru lekarskiego pracowników. 
Z  drugiej strony dużą rolę odgrywa w 
walae z chorobami zawodowemi w prze* 
myślę naftowym, zachowywanie przez ro* 
botników  starannej czystości skóry, stoso* 
wanie środków ochronnych, jak specjał* 
nych rękawic i ubrań ochronnych przy 
pracy itp. Jest to również zadaniem leka* 
rzy fabryaznydh, którzy powinni czuwać 
nad  całokształtem higjeny pracy w fabryce.

Temperatura we Lwowie wynosiła 
dziś o godz. 7 rano +20.4 riśn. atm. 
735.72. O godz. 13*tej temp. +28.1 
ciśn. atm. 735.90. Wczoraj wieczorem 
o godz. 21*ei temn. +20.7 .

wystawa pamiątek 
po Ignacym Krasickim 

na tle epoki.
Dwusetną rocznicę urodzin księcia poe* 

tów polskich Ignacego Krasickiego uczcił 
Lwów metylko zorganizowaniem zjazdu 
nańkowego jego imienia, lecz także otwar* 
ciem niezwykle interesującej wystawy, po* 
święconej jemu i jego czasom. Obejmuje 
ona pamiątki osobiste pozostałe po poecie, 
autografy najcelniejszych jego pism, podo* 
bizny jego sod la t młodzieńczych., portrety 
jego rodziny i najwybitniejszych z pośrod 
jegc współczesnych. Ponadto obrazy z do* 
b y  Stanisława Augusta zarówno malarzy 
polskich, jak i obcych, pracujących wów* 
czas w Polsce oraz przedmioty przemysłu 
artystycznego z 18 wieku. W ymienione ele* 
menty wystawy, przedstawione w starań* 
nie przemyślanym wyborze, złożyły się na 
sugestywną całość, umożliwiającą bliższe 
poznania osoby poety, jego środowiska i, 
naturalnie w pewnej tylko mierze, także 
zewnętrznych ram jego życia.

W  dziale portretów  interesują nas prze* 
dewszystkiem wizerunki samego Krasickie* 
go. Najlepsze z nich zawdzięczamy mała* 
rzom cudzoziemcom. W  piętnastym roku 
życia portretow ał go Sylwester de Mirys 
Później, już jako proboszcza kapituły 
lwowskiej. Per Krafft. Jak księcia biskupa 
warmińskiego oglądamy Krasickiego na 
portrecie Bacciarellego. A  wreszcie śliczna 
m injatura Wincentego de Leseur*Lessero* 
wicza, w tym  wypadku praca malarza poi* 
skiego, choć urodzonego z ojca Francuza, 
ukazuje nam poetę w stroju arcybiskupa 
gnieźnieńskiego, na najwyższym z osiągnię 
tych przezeń szczebli hierarchji duchownej.

Bogate tło dla tych wizerunków poety 
oraz podobizn jego rodziców, braci i kre* 
rwnych, stanowią portrety najwybitniej* 
szych osobistości czynnych w Polsce za 
rządów Stanisława Augusta w rozmaitych 
dziedzinach życia publicznego i umysło* 
wego. W  galerji tych portretów  literaturę 
stanisławowską reprezentują Trembecki, 
Karpiński i Bohomio lec, naukę Naruszę* 
wicz, malarstwo Smugi ewicz, myśl po lity* 
czną Małachowski, Kołłątaj, Staszic i inni. 
Portretów  króla jest kilka. I>wa z nich 
pendzb  Bacciarellcgo, jeden Grassiego.

Piękne portrety Bacciarellego — jest ich 
wszystkich siedem — i Grassiego, a obok 
nich portrety malowane przez Lampiego. 
Elżbietę Vigee le Bron i Chodowieckiego 
są niewątpliwie największą ozdobą wysta* 
wy. Znajdują się na niej także doskonałe 
przykłady twórczości N orblina i Pitsch* 
mana, z Polaków Orłowskiego i Vogla. 
Jeśli mowa o N orblinie, trudno  oczywii* 
ście nie wyszczególnić jego Łłustracyj do 
„M yszeidy", świetnie zestrojonych z Sty* 
lem poematu. ,

— Liczne —okazy pi-aemyslu. offt ST+ttftfg 6 +  
mebli, porcelany, tkanin, szkieł i zegarów, 
zebrane na wystawie, dopełniają obrazu 
epoki, w której żył Krasicki. W  tym dziale 
na szczególniejsze zainteresowanie zasługu* 
je piękna kolekcja porcelanowych figurek 
szlachciców polskich. W yrób saski z po* 
łowy 18 wieku.

W  zakończeniu pragnę nadmienić, że 
wystawę pamiątek po Krasickim, urządził 
Zakład N arodow y im. Ossolińskich w sa* 
lach Muzeum im. Lubomirskich. Organi* 
zacją jej zajmował się kustosz tego mu* 
zeum docent dr. Gębaroiyicz. Znajduje 
się na niiej prawie trzysta eksponatów. Ka. 
talog opisowy zostanie po  mej trwałą pa* 
miąłką. J. G.

DAJ GROSZ N A  CELE TOWA­
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.

Wycieczka rumuńska 
w Polsce.

Warszawa, 25 VI. (PAT) Wczoraj 
o godz. 23*ej przybyła do Warsizawy 
pociągiem z Bukaresztu delegacja ru= 
muńskiej organizacji „Arcas“, rozwi* 
jającej swą działalność społeczno*wy= 
chowawczą na terenie wsi rumuńskiej 
Goście rumuńscy przybyli na zapro* 
szenie Związku Strzeleckiego. Po zwie 
dzeniu miasta delegacja uda się do 
Łowicza, gdzie zwiedzi Państw, szko* 
łę rolniczą, a następnie do Grodna ce* 
lem zapoznania się z organizacją i sta* 
nem prac przysposobienia, rolniczego 
Związku Strzeleckiego.

WYPADEK N A  RAMPIE KOLEJO* 
WEJ W  BRODACH.

Pociąg osobowy, zdążający z Bro* 
dów do Radziwiłowa, najechał na 
rampie kolejowej w Brodach Starych 
na ciężarowy samochód hurtowni iwy* 
robów monopolowych z Równego, 
wiozący 1.500 litrów wódki, wartości 
5.904 zł. Samochód uległ uszkodzeniu, 
jak rórwnież częściowo przewożona 

I wódka. Przeciwko strażnikowi kole* 
jowemu, który nie zamknął we wła* 
ściwym czasie rampy, wdrożono do* 
chodzenia.
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Przykładne ukaranie księdza 
Kochańskiego.

Białystok, 25 VI. (PAT) Sąd okręg, 
w Łomży rozpatrywał sprawę ks. Ko* 
chańskiego w Tykocinie, oskarżonego 
z art. 158 łącznie z art. 156 kodeksu 
karnego. Po zbadaniu sprawy sąd wy* 
dał wyrok, skazujący ks Kochańskie* 
go na 6 miesięcy więzienia z zaliczę* 
niem aresztu śledczego bez zawiesze* 
nia kary.

Proces i wyrok pozostaje w związ* 
ku z meludzkiem i nieobywatelskiem 
stanowiskiem i zachuwaniem ks. Ko* 
chańskiego wobec tragicznego faktu 
śmierci Marszałka Piłsudskiego.

Wieikfc pożary.
Berlin, 25 VI. (PAT) W  Ebenwald 

pod Berlinem wybuchł w fabryce pa* 
py i asfaltu groźny pożar. Spłonął 
magazyn fabryczny oraz maszyny.

W  jednej z wielkich cegielń w o* 
kolicach Monachjum wybuchł wczo* 
raj olbrzymi pożar, którego pastwą 
padły wszystkie zabudowania, fabry” 
czne. Mimo 8*godzinnych wysiłków 
zmobilizowanej z całej okolicy straży 
ogniowej nit udało się opanować ży* 
wiołu. Akcja ratunkowa była utrud* 
niona z powodu grożącego zawalenia 
się kominów fabrycznych. Oddziały 
sanitarne udzieliły pierwszej pomocy 
lekko rannym na miejscu, a dwóch 
zatrutych dymem przewieziono do 
szpitala.

Giełda z  dnia 25 czerwca.
WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘ2NA.

Dewizy: Relgja 89.20, Berlin 213.10, Ho* 
landja 359.85, Londyn 26.11, N . Jork  czeki 
5.27, kabel 5.27 1/2, Paryż 34.98 1/2, Praga 

.'22.13, Sztokholm 135.70, Szwaj car ja  173.05 , 

"Włochy 43.70. Papiery państwowe,: 4 prc. 
p o i  inwest. ser. 107 1/2, 5 prc. poż. konw. 
*66 1/2, 6  prc. poz. doi. 80,88, 4 prc. poż. 
doi. 53, 7 prc. poż. stabil. 6 6  3/4. Akcje: 
Bank Polski 89, Starachowice 35, Lilpop 
■9.55. Do-lar w obr. pryw. 5.26.

Brytania zwoluie konferencję morska.
Londyn, 25 VI. (PAT) W  odpowie* 

dzi na notę francuską z dnia 17 bm. 
w spraiwie rokowań morskich bryryj* 
skomiemieckich, rząd angielski wysta* 
sował wczoraj do Paryża notę, propo* 
mującą wobec wygaśnięcia umowy wa

szyngtońskiej, zwołanie przed końcem 
b. r. konferencji morskiej mocarstw.

Koła brytyjskie spodziewają się, że 
Francja przyjmie te sugestje J wyśle 
ekspertów do Londynu dla przedy* 
skutowania sprawy tej konferencji.

Zmiany na niem. placówkach dyplomatycznych.
Londyn, 25 VI. (PAT) Podczas nie 

miecko*angielskich rokowań morskich 
powszechną uwagę ziwracał w Lo rdy* 
nie fakt, że w rokowaniach nie brał 
udziału ambasador niemiecki w Lon* 
dynie von Hoesch. Szef delegacji nie* 
mieckiej Ribbentrop, nawet składając 
wizyty min. Hoare i premjerowi Bald 
winowi, przybywał sam nie przedsta* 
wiany przez amb. Hoescha. Londyn’’ 
skic koła polityczne wyciągają z tego

wniosek, że von Hoesch już tylko ty* 
tulainie sprawuje funkcje ambasadora 
i że odwołanie go z placówki londyr* 
skiej w ciągu lata jiest już kwestją 
przesądzoną. Jako następcę Hoescha 
wymieniają w Londynie dotydhczaso* 
wego ambasadora niemieckiego w 
Rzymie von Hassela, którego zkolei 
zastąpić ma obecny minister spraw 
zagr. Rzeszy Neurath.

Redukcje djet poselskich w Gdańsku.
Gdańsk, 25 VI. (PAT) Partja naro* 

dowo * socjalistyczna przedłożyła 
Volkstagowtil projekt ustawy o reduk* 
cji djet poselskich ze 150 guldenów 
do 50 guld|enów miesięcznie o ile cho» 
dzi o posłów, zamieszkałych w Gdań* 
sku i na przedmieściach, zaś do 75 
guldenów w odniesieniu do posłów z

prowincji. Dodatek reprezentacyjny 
prezydenta Volkstagu, wynoszący do 
tychczas 200 guldenów miesięcznie, 
obniżony ma zostać do sumy 100 gul* 
denów. Wniosek znajdzie się na po* 
rządku dziennym najbliższego posie* 
dzenia Volkstagu.

L. 1392/35/TC.
KONKURS.

\  prywatnej szkole zawodowej 
T. O. M. w  Bolechowie jest do obsa* 
dzenia od 1 września 1935 posada na* 
uczycielki przedmiotów ogólno* 
"kształcących i bieliźniarstwa z uposa* 
żeniem X st. służ. z mieszkaniem 
■służbowem dla osoby wolnej, opałem 
i światłem, zaś całe utrzymanie za o* 
płatą przepisanego relutum.

Udokum)entowane podania ukwali* 
fikiwanych kandydatek należy wnosić 
do Prezydjum T. O. M. we Lwowie, 
ul. Złota 10, do końca lipca 1935.

Lwów, dnia 15 czerwca 1935.
Prezes Sądu Apelacyjnego i T. O. M. 
2625 Dr. Zieliński w. r.

CZY JESTES JUZ CZŁONKIEM 
LIGI OBRONY POWIETRZNEJ 

I PRZECIWGAZOWE] ?

Kongres Izb handlowych.
Paryż, 25 VI. (PAT) Dziś otwarty 

tu został 8*my kongres międzynaro* 
dowych izb handlowych. Na inaugu* 
racyjne posiedzenie przybył prezy* 
dent republiki Lebrun, minister han* 
dlu i szereg Wybitnych osobistości. 
Obradom przewodniczy prezes ogól*

KATASTROFA KOLEJOWA.
Moskwa, 25 VI. (PAT) Na linji ko* 

lejowej Orenburg—Orsk wykoleił się 
pociąg osobowy. 9 podróżnych zosta* 
ło zabitych, wiele rannych. Ruch na 
tej linj: został wstrzymany na 22 go* 
dżiny

Sport i Wychowanie Fizyczne.
Stan tabeli ligowej po niedzielnych t o  z* 

gr)rwkach o mistrzostwo Ligi piłkarskiej: 
1) ŁKS., 2) Garbarnia, 3) Ruch, 4) Warta, 
5) Pogoń, 6 ) Legja, 7) Wisła, 8) Śląsk, 9) 
Warszawianka, 10) GraCovia, ID  Polonja.

Mauermayer jeszcze raz bije rekord świa* 
ta w dysku. Świetna leklkoatletka niemie. 
cka, Gisela Mauermayer, która w tytn se* 
zonie już dwukrotnie poprawiła rekic-d 
świata w rzucie dyskiem, ub. niedzieli po* 
raz trzeci ustanowiła w tej konkurencji no* 
wy rekord świata. Tym razem Mauerma* 

* yar osiągnęła fantastyczny wvnik 45 mtr. 
) 53 cmt. W ynik ten uzyskany był w zawo* 
5 dach oficjalnych w Monachjum', ub. nie* 
j dzieli Rekord należał nieoficjalnie do Ma* 

uermayer z wynikiem 44,76 mtr.
Lotniczy zlot gwiaździsty. Staraniem Ae* 

roklubu. Kujawskiego odbędzie się w Ino* 
wirocłrwiu w dniach 6  i 7 lipca br. lotni* 
ozy zlot gwiaździsty. W  zlocie weznrą u* 
dział przedstawiciele 11 aeroklubów poi*

| tlej konfederacji producentów francu* 
skich Duchemin, Wtóry w powitalnem 
przemówieniu dał wyraz przekona* 
niu, że jedynie współpraca międzytna* 
rodoiwa może się przyczynić do pod* 
niesienia handlu międzynarodowego. 
Wolny obrót towarowy i kapitałów, 
poszanowanie konwemcyj i stałość wa 
luty stanowią, zdaniem mówcy, nieza* 
chiwiany i niezbędny warunek po* 
myślności świata

W  kongresie bierze udział zgórą 
tysiąc delegatów z 48 państw. Dele* 
gacji polskiej przewodniczy prezes 
Hgrse. Delegacja polska bierze żywy 
udział w pracach komisyjnych.

Nowy poseł bułgarski 
w Polsce.

Warszawa, 25 VI. (FAT) Wczoraj 
o godz. 23.05 przyjechał nowo miano* 
wany poseł bułgarski w Warszawie p. 
Kirów.

skich i Aerokińblu Gdańskiego. Ogółem 
przewidziany jest przylot około 30 ma* 
szyn. W  czasie zlotu odbędą się zawody 
samolotów na trasie: Inowrocław — Strzel* 
n o  — Mogilno — Inowrocław — Służewo 
•— Gnj :wk'owo — Inowrocław — Kruszwi* 
ca — Inowrocław. Trasa wynosi ogołem 
160 kim.

Długi zagraniczne Rzeszy.
Berlin, 25 VI. (PAT) Dyrekcja Ban 

ku Rzeszy ogłosiła nowe ważnę po* 
stanowienia w sprawie uregulowania 
transferu z tytułu wszystkich długo* 
i średniosterminoy ych zagranicznych 
zobowiązań Rzeszy od 1 lipca br. do 
30 czerwca 1936.

Chiappe —  prezydentem 
Pary2a.

Paryż, 25 VI. (PAT) Rada miasta 
Paryża wybrała b. prefekta policji 
paryskiej Cl nap pa na stanowisko pre* 
zydenta miasta. Za kandydaturą 
Chiaippa wypowiedziało się 55 rad* 
nych przeciwko 29. Jak wiadomo, 
Chiappe był prefektem policji przez 
dłuższy czas i został usunięty ze swe* 
go stanowiska przez rząd Daladiera 
w przeddzień wypadków w dniu 6 lu* 
tego 1934.

Demonstracja wojennej floty 
francuskiej.

Paryż, 25 VI. (PAT) W  dniach 27 
i 28 bm. odbędzie się w Brest wielka 
koncentracja francuskiej floty wojen* 
nej w obecności ministra marynarki 
Pietry. Koncentracja ma mieć charak* 
ter święta morskiego z udziałem sze* 
rokich rzesz publiczności oraz specjał* 
nych przedstawicieli prasy. O rozmia* 
rach koncentracji świadczy wielka 
ilość bojowych jednostek morskich.

Waika z bandytamP w Chinach.
Sin Kiang, 25 VI. (PAT) Główna 

kwatera armji kwantuńskiej ogłosiła 
komunikat, donoszący, iż armja ta w 
ciągu ostatnich 6 miesięcy miała 195 
starć z bandytami, których ogólna 
liczba wynosi około 15.000. Po stronie 
armji kwantuńskiej w  starciach tych 
było 27 zabitych i 75 raimy ch, zaś po 
stronie bandytów 142 zabitych Ogól* 
na liczba bandytów na terytorjum 
Mandżuko wynosi około 28.000 ludzi.

Hołd 4 p. p. Legj. dla Mar­
szałka Piłsudskiego.

Kraków, 25 VI. (PAT) Dla złoże* 
ma hołdu pamięci Marszałka Piłsud* 
skiego przybył do Krakowa 4 p. p 
legj. z Kielc. Pułk z krypty wawel* 
skiej uaał się na Sowiniec, gdzie ofi* 
cerowie i szeregowi wzięli udział w  
sypaniu kopca.

Program radjowy.
Środa, 26 czeiwoa

Lvów . Godz. 6.30: Audycja poranna.
11.57: Sygnał azasu. 12.05: Dziennik połu* 
dniowy. 12.15: Orkiestra salonowa. 15.15: 
Giełda. 15.30: C hór białoruski. 16: Poga* 
damka dla kobiet. 16.15; Pogadanki, 16.50: 
Odcinek prozy. 17: Recital śpiewaczy. 17.15 
Płyty. 18: V eso ły  skecz. 18.15: Chóir mę< 
ski „Bard“ . 18.30; Opowiadanie dla dzieci. 
18.45: Płyty- 19.15: Koncert reklamowy.
19.30: Koncert. 19.50; „św iat się śmieję". 
20.10: Płyty 20.45: Dziennik wieczorny. 
21; Koncert chopinowski. 21.30: Odczyt. 
21.40: Recital wiolonczelowy. 22.05: W iad. 
sport. 22.15: Orkiestra PR.

IGNACY BEK5KI.

Po tamtej stronie kurtyny.
W chwili, kiedy sporządza się bilans ar* 

i ystyczny pracy teatru lwowskiego w mi* 
nionym sczionie, kiedy Lwów oczekuie o* 
■głoszenia planów teatralnych: składu ze*
społu, doboru repertuaru na rok przyszły, 
udało się nam pozyskać artykuł jednego 
z zasłużonych współpracowników lwów* 
skiej kultury teatralnej, dotyczący wewne* 
trznego żyda teatru. Ignacy Berski, które* 
go wybitny talent i dużą kulturę tylekroć 
podnosiliśmy, przemówi teraz z naszych 
'łamów jiako publicysta. (Red 1

Zbliża się koniec sezonu teatralne* 
go; tradycyjny wyiazd do Krynicy, 
jesień, i znowu sezon. Dla aktora o* 
znacza tien okres — niepeiwność i wy* 
czekiwanie, gorączkę podpisania lub 
-nlepodpisania kontraktu na przyszły 
rok.

Kiedy minie już lato i okres anga* 
żowania nowych sił, kiedy wiadomo 
już, kto z żalem pożegna Lwów, kto 
zostaje, kto wraca ze stołecznych i in* 
nych scen, jakie nowe gwiazdy ukażą 
się na deskach lwowskiej sceny, wte* 
dy zaczyna się montaż repertuaru.

Odpowiedni dobór sztuk jest zada* 
niem trudnem. Repertuar musi być

urozmaicony. Trzeba dbać o zacho* 
Wanię proporcji pomiędzy ilością roz*, 
tnaitych rodzajów sztuk teatralnych. 
Trzeba liczyć się przedewszystkiem 
z upodobaniami i nastrojami publicz* 
ności, steranej troskami dzisiejszych 
„ciężkich czasów*1, przyczem kierów* 
metwo teatru musi ciężką walkę sto* 
czyć — ze sobą, poświęcając wybór 
sztuk l lasvcznych na rzecz sztuk „ka* 
sowych . doborze repretuaru po* 
zostaje więc pierwsza ogromna trud* 
ność. AJe o doborze sztuk decydują 
też możliwości artystyczne zespołu, 
reżyserów, dekoratorów, orkiestry, 
a w dużej mierze fundusze materjal* 
ne, jeśli choazi o sztuki, które wytną* 
gają bogatej wystawy i dużego zespo* 
łu. Minęły już czasy, kiedy Pawfe 
kowski poświęcał swój majątek, 9prze 
dawał wijeś po wsi, aby tylko wysta* 
wić na lwowskiej scenie „Wesele" lub 
„Zaczarowane Koło**, kiedy Heller 
dostawał bogate subwencje, aby u* 
trzymać stołeczno*galicyjski teatr na 
poziomie. Dziś teatr nasz, wypróbo*

wana szkoła i trybuna (wielkich talen* 
tów, musi pogodzić się ze „stabilizacją 
funduszów materjalnych na wyższym 
pozornie". A  jednak „Marchott** uj* 
rzał światło sceniczne na deskach 
lwowskiego teatru i trzeba podkreślić, 
że o tern wspaniałem przedstawieniu 
rozpisywała się z tntuziazmem prasa 
stołeczna.

Publiczność, która oglądała sztukę, 
nie zdaje sobie sprawy z tego, wiele 
trudu i nakładu pracy wymaga jej 
wystawienie. Dla recenzenta, wście* 

kiego po awanturze w redakcji, albo 
zgoła śpiącego (jak ów słynny Pro’ 
kiesz, dla którego prapremjera , We* 
sela** skończyła się „siarczyście odtań* 
czonym krakowiakiem**), aktorzy 
„dzielnie sekundują", „dostrajają się 
do całości’*, „reżyserja jest staranna" 
lub „nieudolna'* — jednam słowem 
ocena sposobu wystawienia sztuki za* 
nryka się w  kilku ogólnikach.

Dla aktora przygotowanie sztuki o* 
znacza: użeranie się o rolę (role zaw* 
sze są źle rozdane, a każdy epizud 
jest „ogonem"), poznanie sztuki, &n* 
tencji autora i reżysera, znalezienie i 
„dostrojenie do całości** (tym razem 
erjo!), koncepcji odtwarzanej postaci,

męka prób niekończących się, a raczej 
kończących się zimnym obiadem, A  
wieleż to razy reżyser zm:enia sposób 
ujęcia sztuki i zamęcza b’edr>y zespół! 
A  potem gorączkowy nastrój próby 

I generalnej i wreszcie premjera — za* 
1 glądanie przez dziurkę od kurtyny, 

czy aby na sali niema „puchów**; a 
jeśli już szysitko się uda i nikt roli nie 
zapomni w  decydującej chwili, jeśli 
sufler nie zawiedzie, rewolwer samo* 
bójcy się nie zatnie, kurtyn: spadnie 
wtedy, kiedy trzeba, i tysiąc dro* 
biazgów „klapuje", jeśli aktorzy za* 
grają sztukę eon amore, dekoracje bę* 
dą świetne i między publicznością a 
zespołem wytworzy się to współ* 
brzmienie, które decyduje o zrozu* 
mieniu i powodzeniu sztuki, wtedy 
przyjdzie nazajutrz — recenzent. „Oh, 
haut*s die^ Hundeseele, dass ich der 
Rezensent!*' — powtórzę słowa po* 
ety. Ale na to niema już rady, chyba 
+ylko pobożne życzenie aktora: atby
mu żona tak garnuszkiem w głowę 
rzuciła, jak mnie siostra, kiedy zzia* 
jany po próbie (tylko czasem od 
Atlasa!) wracam o piątej na obiad.
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Ogłoszenia urzędowe.
UCYIACIŁ

III. Km. 2572/34. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego w Drohobyczu rewi* 
ru  III urzędujący w gmachu sądowym N r. 
40 na zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że 
dnia 21 sierpnia 1935 o godzinie 10*tej w 
sali posiedzeń Sądu grodzkiego w Droh-o* 
byczu N r. 2 I. piętro odbędzie się spiże* 
daż na publicznej licytacji nieruch o mości, 
położonej w Drohobyczu przy ul. G run. 
waldzkiej 76 w powiecie dro boby okim, wto 
jewództwie lwiowskiem, a to realności obj. 
whl. 1008 ks gr. gm. kat. D rohobycz Za* 
wieżna. W  skład tej realności wchodzą 
parcele budowlane 2888 pgrt. 8966, 8967, 
S96S, 8969/2, 8970/2, 8969/16, 8969/17, które 
razem stanowią jeden kompleks o ksztal* 
cie p ięcioboku,, przycziem stronę wscho* 
dnią przypierają do- ul. Grunwaldzkiej na 
długości 95 mb. O d strony południowej ze 
sąsiedniemi parcelami budowlanemi i grun 
towemi. Ogólny obszar nieruchomości, tnie* 
rzy według stanu faktycznego 10.988 m 
kw. N a parceli gruntowej 8969/2 jest mu* 
iow ana jednopiętrow a willa z mansardem, 
dach kryty dachówką, wybudowana w ro* 
ku 1928. W  narożu północno*zachodnim 
przedmiotowej realności na pbud. 2888 
jest jednopiętrow a oficyna murowana, na 
betonowym fundamencie, dach kryty czę* 
śc.owo dachówką, a część blachą po cyn­
kowaną. N a tejże pbud. 2888 jest budynek 
gospodarczy, pobudow any z miuru pru* 
skiego na betonowych fundamentach, kry* 
ty  dachówką. O d strony zaabodniej tego 
ostatniego budynku jest drugi budynek 
gospodarczy o stropie żelaznio*betonowym, 
bez dachu. Ogólny stan wszystkich wyżej 
opisanych budynków  jest dobry. Realność 
cała jest skanalizowana i drenowana. Przy* 
należności: O d frontu realności jest o gro* 
dzenie na betonowem podmurowaniu, zaś 
od strony północno*zachodniej i południa* 
wej o łącznej długości- 300 m. jest ogrodzę* 
nie o słupach dębowych, ryglach i des* 
kach z drzewa miękkiego. W  ogrodzie 
przedmiotowej realności, rośnie 13 wiśni, 
10 jabłoni, 6 wisien szczepionych, 6 tui,
2 róże pnące, 74 krzaków agrestu, 11 krza* 
ków róż jadalnych, 600 drzewek morwo* 
wych, 105 drzew owocowych (szczepy) i 
trzy jasiony małe. N a przedmiotowej nie* 
ruchomości, są trzy studnie o kręgach be*, 
tonowych : 1 studnia o drewmianem ocem* 
browaniu. W artość szacunkowa realności 
obj. whl. 1008 ks. gr. gm. kat. Drohobycz 
Zawieżna wraz z przynależnościami wy* 
nosi kwotę 85.569 zl. Nieruchomość ta ma 
urządzoną księgę hipoteczną w Sądzie 
grodzkim w Drohobyczu dla gminy Dro* 
hobycz Zawieżna. Sprzedaż rozpocznie się 
od  ceny wywołania tj. od kwoty 64.176 zl. 
75 g rfc Poniżej ceny wywołania sprzedaż 
nie nastąpi. Licytant przystępujący-  do 
przetargu powinien złożyć rękojmę w go* 
towiżnie w kwocie 8.556 zł. 90 gr. albo w 
takich pap. wart. bądź książeczkach wkład* 
kowych instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i ic  
papiery wartościowe przyjęte będą w 
wartości 3/4 części ceny giełdowej. Pizy 
licytacji będą zachowane ustawowe warun* 
ki licytacyjne, o ile dodatkowem publicz* 
nem obwieszczeniem nie będą podane do 
wiadomości warunki odmienne, że prawa 
osób trzecich nie będą przeszkodą do li* 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złotą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoi* 
nienie nieruchomości lub jej części od egze 
kucji i że uzyskały postanowienie właści* 
wego Sądu nakazującego zawieszenie egze* 
kucji i że w ciągu ostatnich 2*ch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nieru* 
chomości w dni powszednie od godz. 8*ej 
do 18;tej, akta zaś postępowania egzeku* 
cyjnego miożna oglądać w Sądzie lub u ko 
momika.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III. 
Drohobycz, 21 czerwca 1935. 2627K

III. Km. 1972/34. Gbwieszozenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego w  D rohobyczu rewi* 
ru III. urzędujący w gmachu sądowym Nr. 
40 na zasadzie art. 679 kpc. obwieszcza, że 
dnia 30 lipca 1935 o godzinie 13*tej w sali 
posiedzeń Sądu grodzkiego w Dr-ohoby* 
czu N r. 2 I. piętro odbędzie się sprzedaż 
na publicznej licytacji, nieruchomości, po* 
łożonej w Drohobyczu w powiecie drohio* 
byckim, województwie lwiowskiem, a to 
realności obj. whl. 937 ks. gr. gm. kat. 
D rohobycz Zawieżna Gminy )J7y,znanio* 
wej Żydowskiej własnej. W  skład tej real* 
ności wchodzą parcele phud. 1919 pgrt. 
9462/3, 9461/2, 9460/3, 9462/5, 9461/1,
9460/2 o łącznej powierzchni, 7052 m, kw. 
Realności obj. whl. 938 tej samej księgi'. 
Gminy W yznaniowej Żydowskiej w Dro* 
bobyczu własnej; w skład tej realności 
wchodzą parcele pgrt. 9462/2, pgrt. 9461/3, 
9460/6 o łącznej powierzchni 6707 m kw. 
Wszystkie powyższe parcele obydwóch re* 
alności stanowią razem jeden kompleks 
gruntu po części jako- grunt budowlany, a 
po częśoi jako grunt orny o łącznym ob­
szarze 13759 m kw. Realności te położone 
są przy ul. św. Jura. W  pobliżu frontu 
tychże realności istnieje parterow y dom 
mieszkalny oznaczony N r. 43 z drzewa po* 
budow any, na podmurówce z cegieł, dach 
częściowo gontem, a częścio.wO papą kry* 
ty. Długość budynku mierzy 18 m., szero* 
kość 7.50 m., a wysokość 2.80 m. Za bu* 
dynkiem tym po stronie zachodniej istnieje 
parterowy dom mieszkalny oznaczony N r. 
43a z drzewa pobudowany, na podmurów* 
ce z cegieł, dach blachą pocynkowaną kry*

ty. Długość 19 m., szerokość 6 m. W  bu* 
d-ynku tym jest zaprowadzona instalacja 
światła elektrycznego. Za budynkiem tym 
znajduje się budynek gospodarczy, mieści 
w sobie 2 komórki na druewo. W  podwó* 
iz u  powyższej realności znajduje się dom 
mieszkalny oznaczony N r. 43b. z drzewa 
pobudowany, czarną blachą kryty, 10.70 m 
długi, 8.30 m szeroki, a nadto komórki i 
miejsca ustępowe o 4 przedziałach. Real* 
niości powyższe tj. whl. 937 i 938 ks. Dro* 
hobycz Zawieżna jako jeden kompleks o* 
szaaowano na łączną kwotę 20.096 zl. 20 gr 
Nieruchomość ta ma urządzoną księgę hi* 
po-teozną w Sądzie gnodżkim w Drohoby* 
czu dla gminy Drohobycz Zawieżna Sprze 
daż rozpocznie się od ceny wywołania tj, 
od  kwoty 15 072 zł. 15 gr. Poniżej ceny 
wywołania sprzedaż nie nastąpi. Licytant 
przystępujący do przetargu powinien zło* 
żyć rękojmę w gotowiźnie w kwocie 2010 
zł. albo w takich papierach war*
tościowych bądź książeczkach wkladk. in* 
stytucyj, w których wolno umiesz*
czać fundusze małoletnich, i że papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełdowej. Przy licytacji będą 
zachowane ustawowe warunki licytacyjne, 
o ile dodatk. publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości wa­
runki odmienne; że prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i do przy* 
sądzenia własności na rzecz nabywcy bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę* 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że uzy* 
skały postanowienie właściwego Sądu, na* 
kazujące zawieszenie egzekucji; że wciągu 
ostatnich dwóch tygodni przed licytacją 
wolno oglądać nieruchomości w dnie pow* 
szednie od godziny 8*ej do 18*tej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można oglą* 
dać w Sądziie lub u komornika. Zarazem 
wzywa się władze publiczne powołane do 
zgłaszania należytości- z tytułu podatkowe* 
go i, innych danin, publicznych, aby naj* 
później w terminie licytacji zgłosiły zesta* 
wienie podatków i innych danin publicz* 
nycih należnych po dzień licytacji, pod, ry* 
gwrem utraty mogącego im służyć z usta* 
wy pierwszeństwa zaspokojenia, zaś urząd 
gminny w Drohobyczu wzywa się o ogło* 
szenie niniejszego obwieszczenia wedle 
zwyczajów miejscowych i przyklejenia te* 
goż na drzwiach wchodowych sprzedać 
się imającej nieruchomości,.
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III.

Drohobycz, 6 maja 1935. 2630K

Km. 18/35 ii Km. 202/35. Obwieszczenie
0 licytaaji ruchomości. Komornik Sądu 
grodzkiego w Rożniatowie, Wojciech Szła* 
pak, mający kancelarję w Rożniatowie 
przy ul. St. hr. Skarbka na podstawie art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomo* 
ści, że dnia 24 lipca 1935 o godzinie 9 w 
Rożniatowie odbędzie się II*ga licy tacja  
ruchomości, należących do dłużników Jó* 
zefa i Erny Kurz składających się z 6 koł* 
der, 100 m, płótna, 2 kap i 1 obrusa, 60 m. 
różnej materji, z 5 sztuk płótna oipakowa* 
nego na bieliznę, 200 m. perikalu w róż* 
nych koloraoh, 100 m. sukna czarnego i 
200 m. barchanu, oszacowanych na łączną 
sumę 1.350 zł. Ruchomości można oglądać 
w dniiu licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Rożniatów, 23 czerwca 1935. 2631K

II. Km. 1402/34. Obwieszczenie o licyta* 
cji nieruchomości. D nia 8 sierpnia 1935 o 
godzinie 10*tej w tut. Sądzie grodzkim 
miejskim Oddz. XVI. ul. Sądowa 7, sala 
drzwi Nir. 7, odbędzie się licytacja nastę* 
pującej nieruchomości, dłużników Marcina
1 M ałgorzaty Cholkowskich własnej, a to: 
realność lkons. 1595 1/4, objęta whl. 
2051/1. księgi gruntowej gm. m. Lwowa 
przechowanej w tut. Sądzie okręgowym, I 
uli. Rutowskiego, położona przy ul. Raho* 
zy L. orj. 3 A, składająca się z parc. bud. 
Ik. 4760 o powierzchni 129 kw. sążni (da* 
wniiej 148 s. kw.), na której pobudowane 
są następujące budynki, a to : 1) budynek 
mieszkalny, parterowy z cegły kryty bla* 
chą, oficynowy, składający się z 2 skrzy* 
dcl, rozmiaru 13.40 m. x 4.50 m., 6.60x3.70 
m., powierzch. zabudowana 84.72 m. kw-. 
niepodpiwinicziony z instalacją elektryczną
i  wodociągową. 2) parterowy budynek mu* 
rowany kryty blachą, tzw. wędzarnia i ko? 
tłownia, rozmiaru 6.00 m. x 3.70 m. x 3.30 
m. pow. zabud. 22.2 m. kw. 3) murowany 
z cegły, jednopiętrowy budynek niepo-dpi* 
wniozony, kryty blachą — pracownia ma* 
sarska — rozmiaru 6.60x3.70 mtf. o pow. 
zabudowanej 24.42 m. kw. z instalacją elek 
try-czną i  wodociągową. Piętro nadaje się 
na mieszka,nie, zaś w parterze znajduje się 
masarnia. 4) Poddasze na, żelaznych sku­
pach, kryte szkłem 4.70x1.90 m. 5) mur-o* 
wana lodownia rozm. 6.00x6.00 m. kryta 
papą. 6) prymitywny klozet rozm. 2.30x 
2.20 m. 7) poddasze drewniane kryte papą, 
rozmiaru 3,20 m. x 2.50 m. na skład drze* 
wa. 8) murowane poddasze kryte papą/ 
rozm. 3.70x2.50 m. zamknięte, w którem 
mieści się stajnia. 9) poddasze drewniane 
kryte papą na wozownię, rozm iaru 3.30x 
2.50 m. Ogrodzenie zwarte drewniane. Su* 
ma oszaaowania tej nieruchomości wraz z 
przynależniośdami wynosi 25.949 zł. 40 gr. 
Cena wywołania (najniższa oferta) wynosi 
17.299 zł. 60 gr. W ysokość rękojmi jaką 
licytant przystępujący do przetargu powi* 
nien złożyć wynosi 2.594 zł. 94 gr. Przy 
licytaojii będą zachowane ustawowe wa* 
runki licytacyjne (art. 686—696 kpc.) o ile 
dodatkowem publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości, warunki 
odmienne. Rękojma, którą składa licytant

przystępujący do przetargu, winna być zło 
żona w gotowiźnie, albo w takich papie* 
rach wartościowych, bądź książeczkach 
wkładkowych instytucyj, w których w-olno 
umieszczać fundusze małoletnich. Papiery 
wartościowe przyjęte będą w wartości 
trzech czwartych części ceny giełdowej. 
Brawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem przetargu nile złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoi* 
nienie nieruchomości lub jej części od egze 
kuaji i że uzyskały postanowienie właści* 
wego Sądu nakazujące zawieszenie egze* 
kucji. W  ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho* 
mość w dni powszednie od godziny ósmej 
do osiemnastej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w Sądzie 
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.

Rewiru II
Lwów, 8 czerwca 1935. 2624K

VI. Km. 1201, 1303/35 i 3583/34. Kom,or* 
nik Sądu grodz. miej. rew. VI. we Lwowie, 
zamieszkały we Lwowie przy. ul. Mikołaja 
Reja 1. 9 na zasadzie art. 602 i 604 kpc. 
ogłasza, że w dniu 26 czerwca hi. godz.
8.30 rano przy ul. Ormiańskiej 1. 4 w dniu 
27 czerwca br. godz. 8.30 rano przy ul. 
Ormiańskiej 19 i Kopernika 14, oraz w 
dniu 5 lipca br. godz. 10 przy ul. Skarb* 
kewskiej 1 15 odbędzie się publiczna licy* 
tacja ruchomości, a mianowicie: 1) urzą*
dzenia domowego, urządzenia sklepowego 
i biżuterji, 2) urządzenia domowego, 3) 
maszyny do cięcia papieru z prasą i mo* 
torem Fmy „Krause11, maszyny drukarskiej, 
nume.ratora liczbowego i kasety z czcion* 
kami, które można oglądać w dniu licyta* 
cji w miejscu sprzedaży, w czasie wyże] 
oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VI.

Lwów, dnia 17 czerwca 1935. 2626

FIRMY.
II Rp. 981/35 R. H. B. II. 234 Sąd O* 

kręgowy w Krakowie na posiedzeniu nie* 
j-awinem w dniu dzisiejszym postanowił: 
Do ts. rejestru handlowego przy firmie: 
Boiska Spółka obuwia „Bata11 Spółka ak* 
cjjna w Krakowie, ul. św. Marka nr. 18 
dodatkowo wpisać: 1) N r. kolejny wpisu: 
117/8. 2) Zmieniono brzmienie § 7 statuiu 
w ten. sposób, że podwyższono kapitał ak* 
cyjiny o dalszych 2.000.000 zł. czyli do 
kw oty 3.000.000 zł. przez emisję 8.000 
sztuk nowych afcoji na okaziciela opiewa* 
jącycih po 250 zł. nominalnej wartości każ* 
da, wobec czego obecny kapitał akcyjny 
spółki obejmuje 12.000 sztuk akcji na oka* 
ziciela opiewających po 250 zl. nominalnej 
w arto śc i k ażd a. 3 }^  Z m ien io n o  -brzm i enię §
13 statutu. 4) Data wpisu: 10 maja 1935. 
\vpisano na podstawie podania z dnia 4 
maja 1935 oraz protokołu Walnego Zgro* 
madzenia z dnia 26 kwietnia 1935.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy.
W  Krakowie, dnia 9 maja 1935. 2622

Iii Rp. 836/35 R. H. B. IV 1. Sąd okrę* 
gu-wy w Krakowie na posiedzeniu niejaw* 
nem w dniu dzisiejszym postanowił: Do
ts. rejestru handlowego przy firmie: ,,Dru* 
karnia Ludowa" Sp. z -o. o. w Krakowie, 
ul. Dunajewskiego 5 dodatkowo- wpisać:
1) N r. kolejny wpisu: 1/15. 2) Zawiadow* 
ca firmy W ładysław Jura ustąpił. 3) Data 
wipisu: 8 maja 1935. 4) W pisano na pod* 
stawie podania z dnia 15 kwietnia 1935 
oraz protokołu Walnego- Zgromadzenia z 
dnia 23 marca 1935.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy.
W  Krakowie, dnia 7 maja 1935. 2621

II. Rp. 490/35. II. R. H. B./x 154. Sąd 
okręgowy w Krakowie na posiedzeniu nie* 
jawnem w dniu dzisiejszym postanowił: 
Do ts. rejestru handlowego przy firmie 
„Fabryka Gzęści Ruwerowych" spółka z 
ogr. odpow. w Chrzanowie dodatkowo 
wpisać: 1) Nr. kolejny wpisu: 86/3. 2) U* 
dzielono prokury Alfredowi Ulryohowi, 
który pod  brzmieniem firmy będzie pod* 
pisywał firmę. 3) Data wpisu: 25 kwietnia 
1935 r. 4) Wpisano na podstawie podania 
z idnia 27 marca 1935 r. oraz podania z 
dn. 19 kwietnia 1935 r.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy.
W  Krakowie, dnia 24 kwietnia 1935 r. 2617

II. Rp. 840/35 R. H. B. IX. 445. Sąd o* 
kręgowy w Krakowie na niejawnem posi:e* 
dzeniu w dniu dzisiejszym postanowił: Do 
ts. rejestru handlowego przy firmie: Kra* 
kowska Spółka Autom obilowa z ogr. od* 
pow. w Krakowie wpisać dodatkowo: 1) 
N r. kolejny wpisu: 258/4, 2) W ykreśla się 
z ts. rejestru handlowego firmę Kraków* 
ską Spółkę Automobilową Spółkę z ogra* ■ 
niczoną odpowiedzialnością w  likwidacji i 
-w, Krakowie. 3) Data wpisu: 20 kwietnia >

1935. 4) W pisano na podstawie podania z 
dn. 16 kwietnia 1935 oraz protokołu Wal* 
nego Zgromadzenia z dnia 6 lutego 1935. 

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy.
W  Krakowie, dnia 18 kwietnia 193a. 2619

II Rp. 879/35 B. I. 228. Sąd okręgowy w 
Krakowie na posiedzeniu niejawnem w 
dniu dzisiejszym postanowił: Do ts. reje* 
stru handlowego przy firmie C. Hartwig 
Sp. A. w Poznaniu Oddział w Krakowie 
ul. Florjańska 4 dodatkowo wpisać: 1) N r. 
kolejny wpisu: 70/13. 2) Wykreśla się z ts. 
rejestru handlowego prokurę Czesława 
Krzyżanowskiego. 3) Data wpisu: l i  maja 
1935. Wpisano na podstawie podania z 
dnia 24 kwietnia 1935 oraz podania z dnia 
4 kwietnia 1930.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy.
W  Krakowie, dnia 13 maja 1955. 2620

II Rp. 1113/34 Foj. III. 116. Sąd oluęgo* 
wy w Krakowie na posiedzeniu niejawnem 
w  dniu dzisiejszym postanowił: Do ts. re* 
je stru handlowego przy firmie Abraham 
He-rstein w Krakowie Grzegórzki dodatko* 
wo wpisać: 1) N r kolejny wpisu: 112/3. 2) 
W ykreśla się z ts. rejestru firmę Abraham 
Herstein wryrób mydła Kraków Grzegórzki 
3) Data wpisu 21 maja 1935 r. W pisano na 
podstawie podania z dnia 29 grudnia 1934 
roku.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowy 
W  Krakowie, dnia 20 maja 1935 r. 2616-

II. Rp. 1068/35 Spóldz. II. 638, Sąd o* 
kręgowy w Krakowie na posiedzeniu nie* 
jawnem w dniu dzisiejszym postanowił 
Do ts. rejestru handlowego przy firmie 
Komunalna Kasa Oszczędności m. Krako* 
wa w Krako wie ul. Szpitalna 15 dodatko* 
wo wpisać: 1) Nr. kolejny wpisu: 386/27.
2) Brokury udzielono Ma rj a nowi Dres ze* 
rowi. 3) Data wpisu: 16 maja 1935. Wpi* 
sano na podstawie podania z dnia 13 maja 
1935 oraz protokołu posiedzenia Rady Ko* 
munalnej Kasy Oszczędności z dnia 21 
grudnia 1934.

Sąd Okręgowy W ydział II. handlowry.
W  Krakowie, dnia 14 maja 1935. 2618-

SPADKI.
XVIII. A. 132/35. Edykt. Chaskel la u b e  

zam. we Lwowiej pl. Krakowski 20, zmarł 
13 lutego 1935 r. Wzywa się wierzycieli 
mających roszczenie do spadku, aby je 
wykazali w podpisanym Sądzie do dnia 20 
sierpnia 193-5 r. W  przeciwnym razie wie* 
rzytelności niezabezpieczone prawem za* 
stawu nie otrzymają stosunkowego pokry­
cia z masy spadkowej, która będzie przy* 
zmana zgłoszonym wierzycielom iure cre* 
diti, o ile zgłoszone i wykazane wierzyteL- 
n-ości przewyższą spadek.

Sąd grodzki miejsk: O. XVIII 
~ W e  "Lwowie."'dnia T5~ maj 1935 I. 2tn 4

KURATELE.
Flr.ez. 1001/35. Dochodzenia celem zało* 

żenią nowej księgi gruntowej gminy kata*- 
stralnej Kalndków rozpoczną się na miej* 
scu 3 lipca 1935. Wzywa się zainteresowa* 
nych w  zbadaniu stosunków posiadania,, 
by zgłosili się i wykazali- swe prawa

Sąd Grodzki.
M-ośoiska, 24 czerwca 1935. 2bl5

U ZN A N IE  ZA  ZMARŁEGO.
T. 64/34. Edykt. Karol Baran, syn Wa* 

wrzyńca, urodzony 1891 w Białokrynicy, 
wracając z niewoli rosyjskiej miał umrzeć 
na tyfus w Niow-o Mikołajewsku. Wzywa 
się o  udzielenie o nim wiadomości do 6 
miesięcy.

Sąd Okręgowy.
Brzeżany, 15 maja 1935. 2414

I. 2. T. 34/34. Edykt. Hi-yńko M elnyk s. 
Michała i Katarzyny Paskacz ur. 1 stycznia 
1881 r. w Stratynie pow. Rohatyn i tam 
zamiesziKały, w roku 1923 wyjechał do Ka* 
nadv i od tego czasu niema o nim wiado­
mości, zachodzi więc domniemanie, że nie 
żyje. Na wniosek jego żony M arji w draża 
się postępowanie, celem uznania go za 
zmarłego, a zawarte z nim małżeństwo 
dnia 8 listopada 1908 za rozwiązane. Ogła. 
sza się wezwanie, aby najpóźniej do 12 
miesięcy od  dnia ogłoszenia edyktu w ga* 
zecie udzielono Sądowi okręgowemu w 
Brzeżanach wiadomości o zaginionym, a 
jego wzywa się, aby się zgłosił w Sądzie,, 
lub dał znać o sobie lub adw. Drowi Fried 
manowi w Brzeżanach-, którego ustanawia 
się obrońcą węzła małżeńskiego.

Sąd Okręgowy.
W Brzeżanach, dn. 10 kwietnia 1935 r. 25441

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

U N IEW A ŻN IA M  zgubioną książkę woj* 
skową wydaną przez PKU. Drohobycz na 
nazwisko Mioses Dauerman. 2623

P r a M / c fz iM / y ,  m i ł y  w y p o c z y n e k
w najpiękniejszym lokalu letnim, na wolnem powietrzu w pawilonie Arcyks» 
Browaru w Żywcu na placu Targów Wschodnich gdzie znana

we Lwowie fachowa firma

J ó z e f o  y W o « t / « f l r c r
poleca najsmaczniejsze i wyborowe zimne I gorące potrawy oraz sławne 
w Polsce ze swej wysokiej jakości piwo Z Arcyks. Browaru W Żywcu

Redaktor naczelny 1 wydawali Aleksa nder WareóskŁ Redaktor odpow!oddamy E. Kozłowski. Z drukarni „Słowa Polskiego* Lwów, nL Zimorowicza 15.


